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W y  o l i o d i i  c o d z i e n n i e  * wyjątkiem 
świąt, — P rzedp ła ta  miesięcznie z p rzy n o ­
szeniem 260 mk., W agencjach miesięcznie 
240m k.N um er pojedynczy 15 mk, niedzielny  
20 mk. TJsLEFON nr.65 S k rzy n k a  poczt. 13

OGŁOSZENIA STAROSTWA, KOMISARJATOW, 

MAGISTRATÓW ORAZ WŁADZ POLICYJNYCH 

m  wa. ^  SĄ PRAWOMOCNE. ^  m

Cena ogłoaz.: za 1-łam. wiersz petyt. 25 mk., 
w oząśoi urzędowe] lub reklamowe] 50 mk. 
Adr. Admin, i Red. Śm igiel - W ielkopolska. 
Foozt.kont. ozek. A. Klóskowski w Poznaniu  
nr. 200 363, w W rocławiu (Breslau) nr.7288.

CZĘŚĆ U R Z Ę D O W A .

Obwód kominiarski Wielichowo został z d n ie m  
dzisiejszym zlecony w zastępstw ie mistrzowi kom i­
n iarsk iem u , p. Skibickiemu z Śmigla aż do odw oła­
n ia  z ta ry fą  ogłoszoną w nr.  106 Orędownika Śmi­
g ielskiego z dnia 10. maja 1922 r.

Śmigiel, dnia 10/VI. 1922 r.
S tarosta . Kopczyński*

O g ł o s z e n i e ,
Państwowa Żupa Solna w Inow rocław iu  donosi 

nam, że na mocy rozporządzenia Minist. P rzem ysłu  
i H andlu  ustaje  z dniem 1. lipoa kontyngentow anie 
rozdzia łu  soli na  b. zabór pruski.

Wobec tego może każdy sól sprowadzać w dowol­
nej iiości bez dostawienia jakichkolwiek poświadczeń 
urzędowych.

Pow. Urząd Gospodarczy.

CZĘŚĆ N IE U R Z Ę D O W A ,
za k tó rą  Redakcja bierze odpowiedzialność.

Co nas kosztuje przesilenie.
Ujemne skutki polityczne przesilenia gab ine to ­

wego są dla każdego widoczne. W arto  jednak  p rz y ­
patrzeć  się jego skutkom  gospodarczym  i finasowym. 
Skutki te są ujemne, można powiedzieć, nawet 
próżne.

Trzeba, sębie uświadomić, że przesil tn ie  zostało 
wywołane w n ad e r  ciężkiej chwili. N J y n k u  k re ­
dytowym panuje ogrom ny zastój. Brak jest k redytu , 
zapotrzebow anie pieniądza ogrom ne Atmosfera 
przesilenia, przeniknię ta  tajemniczością, różnemi po ­
głoskami i obawami, wywołuje nieufność na ry n k u  
pieniężnym. Pieniądze odpływają z banków, a n a ­
tom iast b rak  jest nowych wkładów oszczędnościo­
wych. Musi to wywołać drożyznę kredytu , a n as tęp ­
nie wzmożenie się ogólnej drożyzny.

Następnie trzeba pamiętać, że S k arb  Państwa 
już niezależnie od przesilenia wkroczył w okres 
krytyczny. Danina dobiega do końca, a w każdym 
razie pieniądze na daninę obecnie wpływają bardzo 
wolno. Tymczasem wzrosły ogrom nie  wydatki na 
płace pracowników państwowych. Obecnie wynoszą 
około 33 m iljardów  miesięcznie. Przeliczając tę mie­
sięczną cyfrę dla całego roku, o trzym am y około 400 
miljardów, a więc praw ie tyle, ile wynoszą p re lim i­
nowane w budżecie wszystkie wydatki zwyczajne 
państwa. M inisterstwo Skarbu, k tó re  przez długi 
czas było p rzekonane o realności przedłożonego 
przez siebie budżetu, obecnie zapowiada wniesienie 
nowych przedłożeń podatkowych ns pokrycie wzmo­
żonego deficytu. J e s t  to trochę  późno, bo od p rzed ­
łożenia do w ykonania ustaw y podatkowej, jest d roga 
dość długa, a w okresie przedw yborczym  usłana 
cierniami. W każdym razie przesilenie opóźnia za­
łatwianie tej sprawy, wywołuje wzmożenie się deficytu 
skarbow ego o wiele miljardów.

Przesilen ie  oznacza spadek k u rsu  m ark i  polskiej. 
Spadek ten jest widoczny na giełdzie. A zaś spadek 
k ursu  marki jest hasłem do podnoszenia cen, do 
wzmożenia spekulacji. I istotnie w ostatnich dniach 
w zrost drożyzny je s t  bardzo widocznym, tembardziej, 
że wszystkie sposoby jej zwalczenia, stosowane przez 
Nadzwyczajny Kom isarjat dla walki z drożyzną, mają 
bardzo p roblem atyczny  skutek. W zrost drożyzny, 
to przesileuie społeczne, to dalsze zaostrzenie i tak 
już ostrej kwestji urzędniczej.

W reszcie Sejm m iał załatwić szereg  doniosłych 
ustaw o charak terze  gospodarczym , jak np. p ro jek t 
zmiany ustawy o ochronie lokatorów. Zm iana ta 
miała wejść w życie dnia 1 lipca —  wobec p rzes i­
lenia nie wiadomo, kiedy to nastąpi.

Przesilen ia  gabinetowe zawsze są  zbytkiem, na 
ki tv " iogą sobie częściej pozwalać państwa o upo- 
rząuś ..aiiych s tosunkach i s tarych  tradycjach pań ­
stwowych. Ten, kto obecny m om ent wybrał do p rze­
silenia gabinetowego, ten, choćby ty lko sądząc 
z punktu  widzenia gospodarczo-finansowego, p rz y ­
niósł państw u nieobliczalne szkody . '

Powrót do Ojczyzny.
Według ostatnich wiadomości z kę ł  zbliżonych 

do Komisji Międzysojuszniczej wojska sprzym ierzone 
opuszczą p ierw szą strefę polskiego G. Śląska t. j. 
m iasto  i powiat Katowice w poniedziałek p rzed  p o ­
łudniem. Wojska polskie wkroczą do Katowic koło 
południa.

P ro jek tow any p ro g ram  przyjęcia wojsk polskich 
p rzedstaw ia się dotychczas jak  następuje. 
Na moście pod Sosnowcem powitąj ą wojsko z gen. 
Szeptyckiem na czele wojewoda R ym er i delegat 
b iskupi ks. p ra ła t  Kapica. Symboliczny łańcuch 
z zieleni przetn ie  powstaniec inwalida. Następnie 
wojsko pomaszeruje do Katowic w otoczeniu hono­
row ego bataljonu powstańców. Na drodze witać 
będzie przechodzące wojsko ludność pobliskich gmin 
ustaw iona p rzy  bram ach powitalnych. Budowa tych 
b ram  jest  już rozpoczęta . P rzy  wejściu do Katowic 
powita wojsko s tarszy  bu rm is trz  m iasta  dr. Górnik. 
Na ry n k u  przed tea trem  nastąpi powitanie przez p. 
Korfantego imieniem ludności, poczem ks. p ra ła t  
Kapica odpraw i w otoczeniu duchowieństwa mszę 
połową. Następnie odbędzie się defilada wojsk przed 
gen. Szeptyckim. Popołudniu  pro jektow any jest 
koncert  ludowy w parku  katowickim, k tó ry  ma dać 
możność zetknięcia się bliższego ludności z wojskiem. 
W ieczorem uroczyste  przedstaw ienie w teatrze m iej­
skim, urządzone przez g rupę  ar tystów  krakowskich 
pod kierunkiem  p. Zablikowskiego. Oficerów arm ji 
p rzyjm ie obiadem  tutejszy Związek Polskich  Ofice­
rów  Rezerwy. P ro jek tow any  pierw otnie  r a u t  po 
p rze‘Ast2wi(w»v.> teatesiJawb n ’»# odbędzie ale, natomiast, 
zb ierane  będą ofiary  na  pomo. dla wygnańoów-Po- 
laków z niemieckiej części Ślą-..a.

Przez c a ły ,m a s  obsady m obowiązywać zakaz 
sprzedaży napojów alkoholowych. Żołnierzom nie 
wolno będzie w y c h o d z ić  pojedynczo do miasta tylko 
w grupach  pod k ierunkiem  podoficerów. Ugaszoza- 
nie wojska p rz r z obywatel two będzie się mogło 
odbywać tylko w koszarach p, 1 dozorem przełożo­
nych.

Arcybiskup k a rd y n a ł  B ertram  wydał do ludności 
całego Górnego Śląska odezwę, naw ołującą do bez­
względnego posłuszeństwa władzom. Orędzie k a r ­
dynała B ertram a przypom ina, że wszelka władza 
pochodzi od Boga. C harak te rys tyczny  jes t  ustęp 
orędzia, k tóry  stanowi jakby  za powiedź wydarzeń, 
jakie zajść m ają  w przysłości. Ustęp ten  b rz m i:

Im  bardziej brzem ienne następstw a są ro z ­
porządzenia władz zwierzchnich, tem gorliwiej n a ­
leży je wykonywać.

Również i delegat biskupa wrocławskiego, p ra ła t  
Kapica, w ydał podobne orędzie do katolików W oje­
wództwa Śląskiego, w k tórem  między innem i zazna­
czył, że Kościół Katolicki zawsze szanow ał praw a 
na tu ra lne  dziecka górnośląsk iego  do jego ojczystego 
języka i religji. Ks. Kapica zapewnia, że takie posza­
nowanie języka polskiego nastąp i po s tron ie  n ie­
mieckiej i wzajemnie języka niemieckiego po s tron ie  
polskiej.

Wzywa on ludność, by na ten  dzień ozdobiła 
chorągwiam i, zielenią i kwiatam i domy i drogi, 
a przez wspaniałe pochody oraz inne manifestacje 
uczyniła go pam iętnym  dla siebie i historji.

Odezwa przypomina, że wielkie rzesze najbliż­
szych sercu  naszemu braci naszych pozostają poza 
gran icam i Śląska i d latego wzywa do powagi i s ta ­
tecznego um iarkow ania  w radosnych  chwilach, z d ru ­
giej zaś s tro n y  zwraca uwagę na pozostałą w części 
polskiej ludność niemiecką i wzywa do wspaniało­
myślności wobec niej aż do porozum ienia  Polaków 
z Niemcami.

Ks. p ra ła t  Kapica poleca odczytanie orędzia 
z ambon we wszystkich kościołach i kaplicach 
w niedzielę przed objęciem władzy przez Polskę, 
następnie bicie we wszystkie dzwony w wilję objęcia 
władzy przez Polskę, w reszcie  do odpraw ienia  u ro ­
czystego Te Deum we w szystkich kościołach.

Przy stępujmy do towarzystwa 
Obrony Kresów Zachodnich I

0  czerwonej armji 
na Ukrainie.

Z racji  dyskusji wojennej w Polsce, której eoha 
już przeniosły  się na Zbruoz, w pogranicznych m ia­
steczkach Podola bolszewickiego powstała wielka 
pan ika  i rozeszły  się pogłoski, że wojska polskie 
mają wkroczyć na Ukrainę. Pauika  doszła do tego, 
że w Kamieńcu i P łoskirow ie władze bolszewickie 
zarekwirow ały dziesiątki furm anek  chłopskich i trzy­
m ają je wr pogotowiu, aby w danym  wypadku móc 
czemprędzej uciec i ewakuować swe mienie.

Co do s tanu  arm ji sowieckiej na  Ukrainie Oddział 
Lwowski o trzym ał od osoby, k tó ra  żywe stosunki 
u trzym uje  z Kijowem, Winnicą, Płoskirowem, szereg  
na jbardz ie j  autentycznych informacji,  bo pochodzą­
cych ze sfer u rzędow ych sowieckioh i z obserwacji 
ludzi, k tórzy  w te s tro n y  często w yjeżdżają :

S tan liczebny, organizacyjny i moralny armji 
sowieckiej na Ukrainie jest bardzo  mierny. Podobno 
nad g ran icą  rum uńską  wzdłuż D niestru  stan licze­
bny a rm ji  sowieckiej ma być liczniejszy ze względu  
na  obawę w targnięcia  z tej s tro n y  oddziałów Pet- 
lury , jednakże np. w Kijowie stoi załogą kilka puł­
ków, k tó rych  s tan  liczebny nie przekracza  1500 
ludzi. W Kamieńcu i w W innicy oddziały sowieckie 
liczą po 150 do 209 ludzi. W Płoskirow ie niema ża­
dnych oddziałów wojskowych, a choć chodzą pogło­
ski o jakoby zarządzonej jeszcze z początkiem maja 
mobilizacji, w rzeczywistości żadnej mobilizacji n iem a 
i żadne oddziały ku g ran icy  polskiej z g łębi Rosji nie 
nadchodzą.

Mobilizację zaś po wsiach same władze sowie­
ckie uważają wobec nieprzychylnych  nastro jów  wsi 
za bardzo  niebezpieczną raczej dla siebie. Co więcej, 
w edług obliczeń k rasnych  kom andirów  w każdym  
oddziale b rak  conajmniej 80 proc. żołnierzy, którzy 
zdezertowali na wieś. Wobec wysokiego procentu 
dezerterów  są oddziały istniejące tylko na papierze.

Nie widać również odbywających się jeszcze 
przed rokiem  cwiczeń we w ładaniu bronią. O dby­
wające się tu i owdzie k u rsa  wojskowe nie mają 
większego znaczenia. Poziom  m ora lny  zarówno 
wśród oficerów, w śród  których  przeważają  w y­
szkoleni w k rasnych  szkołach a rek ru tu jące  się 
z pośród  nieuków, jak  i wśród żołnierzy źle w y­
ekwipow anych i m arn ie  żywionych, bardzo  niski. 
W Kijowie na ulicach m ożna spotkać na  każdym  
k ro k u  żebrzących krasnoarm iejców .

Ten s tan  fastyczny arm ji sowieckiej w żaden 
sposób nie usprawiedliw ia obaw, by Polska mogła 
być zaatakowaną. Również lwowskie sfery wojskowe 
posiadają ścisłe informacje, odpowiadające w z u ­
pełności powyższym  wiadomościom.

Katechizm bolszewicki.
Kieleoki tygodnik  „Ojczyzna" zamieścił nas tępu­

jący katechizm bolszewicki :
1. Co to jes t  bolszewizm czy kom unizm ?
— J e s t  to spisek m iędzynarodowego żydostwa 

przeciwko narodom  chrześcijańskim . Dąży on do 
zniszczenia wiary i cywilizacji chrześcijańskiej przez 
zam ykania św iątyń chrześcijańskich, mordowanie 
kapłauów i wszystkich wiernych.

2. Co obiecali bolszewicy w Rosji ?
— O b iec a l i : robo tn ikom  — wszystkie dobra, 

żołnierzowi wieczny spokój, włościanom  — wszystką 
ziemię.

3. Co dali bolszewicy robotnikow i ?
— Panow anie  czerezwyczajki,
-— Zamknięcie wszystkich fabryk,
— Pół funta czarnego chleba,
— P o g a rd ę  całego świata.
4. Co dali bolszewicy żołnierzowi rosy jsk iem u ?
— Ciągłe wojny przeciwko własnym  braciom  

włościanom i robotnikom .
ó- Co dali bolszewicy włościanom ?
— Zmusili ich do powstań w obronie  swoich 

św iątyń , swej p racy  i plonu.
6. Czego chcieli bolszewicy od Po lsk i ?
— Chcą z niej zrobić prow incję ro sy jsk ą  rządzącą 

przez żydów, mianowioie w M oskw ie : Sobelsona. 
Unszlichta i Kona,



7. Co fobią obecnie bolszewicy w Polsce ? .
— Namawiają do strajków, do rozruchów.

Nasyłają żydów i prowokatorów z Rosji.
— Szpiegują i prowokują.
8. Po co to im potrzebne ?

Ażeby n as  osłabić i łatwiej odebrać nam  Ś ląsk  
i Wilno, a potem i samą niepodległość.

9. Co dadzą bolszewicy Polsce k iedy  o p an u ją  
władzę ?

— Moi’owe powietrze,
— rosyjski głód,
— knut czerezwyczajki, 

rząd międzynarodowego żydostwa.
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K R O N I K A ,
MALBNDARZYK

Dziś: Adolfa
J u t r o : Marcelina
W schód słońca 4,20, zachód 20,18
Długość dnia 17,10. Przybyto 9,04.

P o g r z e b  śp . M aron ow ej odbędzie się w sobotę, dnia 
1/ czerwca o godz. 9 */a z domu żałoby do kościoła para- 
iialnego, gdzie po skończonem nabożeństwie zwłoki złożone 
zostaną na miejscu wiecznego spoczynku.

U ro c z y sto ść  B o ż e g o  Ciata w  Śm ig lu . Jak rok
rocznie, tak i dzisiaj wystawiło się miasto nasze, aby godnie 
uczcić sakram entalną rocznicę. Pomimo tego, że domy okna 
i sklepy katolickie, były należycie udekorowane, jednak coś 
tchnęło, że podczas tej wspaniałej manifestacji kościelnej 
coś brakuje. I rzeczywiście. Słyszeć się dało i to z okiem 
niemieckich, gdzie się podziały i gdzie się kryją towarzystwa 
śpiewackie, k tóre w ystępują prawie na każdej zabawie, 
a tutaj, gdzie ich potrzeba — tam ich nie ma. Z powyższych 
wywodów wnioskować należy, że w uroczystości Bożego 
Ciała między licznein udziałem wszystkich Towarzystw 
śmigielskich wzięło udziałtakże śpiewackie Tow. „H arm onja“ 
ale w tym wypadku jako głuchomieni,

Z tymi wywodami liczyć się musimy i konstatujem y, 
że jeśli rozchodzi się o jakąkolwiek zabawę, gdzie chór wy­
stępuje in corpore, należało i coś Bogu w tym względzie 
czemś się przypodobać. To się nie stało. A nasi współoby­
wateli w kułak się śmieli.

„Z  H artnonji“ . Lekcja śpiewu dla chóru mieszanego 
odbędzie się dzisiaj w piątek wieczorem o ' godzinie 8*/ 
w Strzelnicy.

T e l e g r a m y .
S p r a w y  p o l s k i*  w  P a r y ż u .

Warszawa, 15. 6. Czwartkowa ,,Gazeta Poranna 
podaje następującą depeszę z Paryża p. K, Srnogor 
zewskiego:

Rada Ambasadorów omawiała szereg spraw poi 
skich i postanowiła.

1. Co do bojkotu gospodarczego uprawianego 
systematycznie przez Niemcy w stosunku do Polski, 
uzuałna go za bezprawny i nieusprawiedliwiony żad- 
nemi postanowieniami Traktatu Wersalskiego. De­
cyzja ta w przededniu podjęcia rokowań gospodar­
czych polsko-niemieckich wzmacnia ogromnie nasze 
stanowisko.

2. W sprawie kolonistów i likwidacji domen Ra­
da Ambasadorów zadecydowała, iż sprawami temi 
przestaje zajmować się ; jakkolwiek powyższa decy 
zja zgadza się z poglądami rządu polskiego, jednak­
że nie można jej uważać za sukces, albowiem w za­
mian będziemy mieli do czynienia z Ligą Narodów, 
lub co gorzej z Trybunałem Rozjemczym w Hadze. 
P r z e s i l e n i e .

Warszawa, 15. 6. Przesilenie w ciągu dnia 
wczorajszego, po za znanemi już obradami Komisji 
Konstytucyjnej, nie posunęło się naprzód. Sytuacja 
jest w dalszym ciągu nie wyjaśniona, a punkt ciężkości 
tkwi w piątkowein posiedzeniu Sejmu, na które 
lewica zmobilizowała swych członków w celu wy 
wołania presji na mniejsze grupy. Dlatego też roz 
szerzą ona pogłoski, że p. Naczelnik Państwa jest 
zdecydowany wciągnąć z uchwał piątkowych Sejmu 
konsekwencje.

Belwederski „Przegląd Wieczorny1' pieni się 
z powodu uchwał powziętych przez Komisję K o n sty ­
tucyjną i obrzuca Sejm formalnie obelgami. Tymcza 
sem należy stwierdzić, że Komisja Konstytucyjna 
spełniła jedynie swe zadanie, bowiem odpowiedziała 
na pytania p. Naczelnika Państwa i oczywiście jest 
w całkowitym porządku.
N a p a d  b a n d  b o l s z e w ic k i c h .

Wilno, 14. 6. (AW.) W nocy z 12 na 13 bandy 
bolszewickie dokonały nowego napadu na terytorjum 
Rzptej, przekraczając granicę od strony  Połocka 
w rejonie stacji Zahacie. Bandom udało się podpa­
lić okoliczne lasy. Zarządzona natychmiast kontr­
akcja naszych oddziałów wywarła napastników z po­
wrotem na terytorjum sowieckie. Lasy płoną na 
dość szerokiej przestrzeni. Przewidywane są olbrzy 
mie straty.
P o c z w ó r n e  d z i e c i o b ó j s t w o .

BerliD, 14. 6. W Loewenbergu na Śląsku żona 
pewnego właściciela dóbr zabiła czworo swoich dzieci 
w wieku od jednego do czterech lat przez poderżnię­
cie im gardła, poczem próbowała sobie życie ode­
brać. Przypuszczają, że kobieta ta, która za miesiąc 
raz jeszcze miała zostać matką, popełniła czyn ten 
w stanie chwilowego obłąkania.
P o g r o m y  ż y d ó w  w  R o sj i .

Rewel, 15. 6, Z Rosji Sowieckiej i Ukrainy 
nadchodzą wiadomości o nowych pogromach żydow­
skich. W kilku miejscach zamordowano kilkunastu 
żydów, a mieszkania ich zrabowano. Policja i wojsko 
często przyłączają się do tłumów i razem z nimi 
biorą udział w pogromach. Komisarz bolszewicki,

który dał rozkaz strzelania do tłumów, został 
w okrutny sposób zamordowany. Rząd wysłał nowe 
pewne oddziały wojska, które maja bezwzględnie 
wystąpić przeciw tłumom.

Redaktor: J u l i a n  T y c z k a ,  Śmigiel.
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Czcionkami drukarni Klóskowskiego w Śmiglu.

Członkom „Zgody" Spółdzielni Spożywców' b  
w Śmiglu podajemy do wiadomości, że od dnia B 
1C. do 30. czerwca 1922 r. odbieramy

SUF" b o n y  »
celem obliczania rabatu. P

Bony odstawiać prosimy w wiązkach lub B 
kopertach z podaniem imienia, nazwiska, P  
miejscowości, jakoteż nr. członkowstwa. ' B

Ponieważ z dniem 30. czerwca 1922 r. g
i kończy się rok obrachunkowy, bony po tym J  
i czasie przyjmować nie możemy. P

Zwracamy uwagę, że będą wyłożone listy, I  
w które prosimy każdego członka przy odda- P
waniu bonów się zapisać. ^

Zarząd „ Z g o d a  * »
Sp. z. z ogr. odj). w  Ś m ig lu . P

F A R B Y
wodne, wapienne i olejne,

s z a b l o n y  “l i
pokost, lakiery podłogowe 

do mebli i kapeluszy
p o l e c a

M. STACHOW IAK.
tx » )

K u r s  k r o j u
rozpoczyna się

w poniedziałek, dnia 19. bm.
o godz, 2-giej po południu

Wpisy przyjmuje do 
poniedziałku południa

11 U »  l  l i  C J  A.

i

Al ani zaszczyt uprzejmie donieść, 
iż z dniem 15. maja objąłem

restaurację
z o p le m  i salo 

w strzelnicy
i takową Szanownemu Obywatelstwu 
również wszystkim towarzystwom na

^  jp wszelkie zebrania i zabawy polecam. 
<§> p Pobyt przyjemny 

Kuchnia obywatelska  
% Likiery doborowe

Zapewniając skorą i rzetelną usługę 
proszę o łaskawe poparcie

Z poważaniem

85 St. Kuśnierski.

H  iermit teile ich ergebeust mit, 
dass ich am 15. Mai die

♦Resfaurcifioip
in. Garten u. Saien im
Sdiufzenhcius
ubernommen habe und dieselbeu dem 
hoehgeehrj^ir.Publikum und samtltchen 
Vereineu zu alien Versammlungen und 

Vergniigungeu besteus empfehle.

Angenehmer Aufenthalt 
Biirgerliche Kuchę

Uhfine In tester und oroDer dusuialit
Urn gutigen Znspriieh bittet hóflichst

der W irt
St. Kuśnierski.

▼ jiiltiiftiritaift
alej i jabłonko wy eh i śliwek

odbędzie się

w środę, dnia 21 czerwca
w Starem Pomnie

o godz. 5 popołudniu.
 U r z ą d  g m i n y .

1/  fr» I  clice kupić
A  m  k  t a n i o  lub  d o b r z e

s p r z e d a ć  s w ó j  m a j ą t e k ,
k a m ie n i c e  itd .,  t e n  n ie c h  s i ę  z a r a z  z g ł o s i  d o

Banku Komisowo-Handlowego
Fr. Świętego w Grodzisku Wlkp.

B iu r o  ul. B u k o w s k a  6 2 .  T e l e f o n  9 . 
M a m y  k ilk a  m a j ą t k ó w  i g r u n t ó w  w  p o w i e c i e  

Ś m ig i e l s k i m ,  K o ś c ia ń s k im ,  G r o d z i s k im  
— i N o w o  T o m y ś l s k i m  —

M a t m  przez nas gpunla, udzielaniu nodutzen.

Żniwiarki : nirylowniki 
Kosiarki : Grabie konne 
M fócarnie: Maneże

polecam  z a ra z  do dostaw y

K  c  p  e  r a c  j  e
maszyn i narzędzi rolniczych, garni­
turów parowych i maszyn żniwnych 
wykonuje w zorow o, sp ie sz n o  i tanio.

Jestem Każda środa osoKiśde tu śmigle 
ui Hotelu pod Blałum Orłem de it-tel
Józef Nitsche
fabryka maszyn rolniczych

w D ł u ż y n i e  p. W łoszakowice 
Telefon W łoszakowice Nr. 6.

Pomieszkanie
z rolą,

nadające się dla stelmacha 
w dużej wsi nie mającej 
kołodzieja — do wydzier­
żawienia. Zgłoszenia pod 
 Nr. 100 do Redakcji.

Poszukuje do W ie l ic h o w a  
n a t y c h m i a s t  u c z c iw ą

s ł u  ż ą c ę
z dobrem wynadgrodzenim
Drogerja Poznańska

ST . KOTECKI
ś m i g i e ł  — W ie l ic h o w o .


